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e:~aastlwal sztuk rosyjskich i radzieckich 

»GASTELLO« J. ~LIU i A 
(Państwowy Teatr Powszechny w Warszawie) 

Trzyaktowa sztuka Izydora Sztoka, • statnie, kulminacyjne zdania. Moment 
napisana dla młodzieży, posiada dużą I to niewątpliwie ogromne~o napięcia 
wartość dydaktyczną, dotyczy bowiem dramatycznego, lecz, jcllli widownia 
życia i czynów autentycznego Bohatc- przeżyje owo napięcie już w ekspozy
ra Zw. Radzieckiego, Mikołaja Gastcl ! cji, autor od razu wyzbywa się głów
lo, lotnika, który, lecąc na przestrze- ncgo efektu i w następnych obrazach 
!onym, palącym się samolocie, uderzył (choć każdy z nich jest ciekawy i su
- jak żywa torpeda - w kolumnę gestywny~ nic może dostarczyć już 
czołgów hitlerowskich, idących w 1941 przecie takiego ładunku dynamizmu, 
r. na Moskwę. Gastello mógł się rato- jak w obrazie pierwszym. W rezulta
wać, mógł wyskoczyć z płonącego sa- cie - napięcie dramatyczne sztuki, 
molotu na spadochronie, nie uczynił miast z każdym obrazem narastać, sto
tego jednak, pragnął bowiem walczyć pniowo maleje. 'fo błąd zasadniczy. 
z najeźdźcą „nic tylko życiem, ale i Reżyser sztuki mógłby go łatwo na-
śmiercią". prawić, rezygnując z prologu (będą-

Sztuka pisana jest technika rcpor- cego . właś.ciwie ~pilogi_em) na rzecz 
t · Skł d · 11 b •. W zakonczenia sztuki. Nie ma obawy, 
~~ową: .. a a 5i? ~ 0 razo';. ;- aby zaszkodziło to elementom dydak-
d~J.e 5i~, iz a~to1 chcąc przed5ta- tycznym drnmatu bardzo zresztą na-
wic naJistotnieJsze fragmenty z twar- . . ' . . 
d · · · lk ' · k ł ż · któ. . turalnie i efektownie rozmieszczonym 

eJ i wie IeJ sz 0 Y ycia, 1.ą prz~- w każdym obrazie z osobna. Przeclw-
szedł . Gastello -: sam utrudnił so~1e nie _ mogłoby je tylko podkreślić. 
zadanie, dał bo,~1em przed .ekspozycJą, Reżyserował sztukę Cz. Szpakowicz, 
w prologu sztuki, obraz naJdramatycz- . t. f'" · ' ł n dos' ć ni podatny · · b · k' ' • · · na ia lnJąc na ogo a e 
nieJszr, 0 r!'z zwycięs IeJ smi~rci, za element aktorski. Uwaga ta nic dotyczy 
mykaJący ~ięk,ny, ~ełen zmagan .wew- głównego bohatera sztuki. Rolę Gas
nętrzn~ch I tnumfow nad sobą, zywot tella interpretował Jerzy Tkaczyk wca 
bohateia. le udatnie. Młody ten artysta z każdą 

I 
Tak więc sztuka zaczyna się obra- sztuką coraz pełniej rozwija swój ta-

zem lecąeego i płonące~o samolotu, na lent. • 
parę bodaj sekund przed udeneniem 

1 
f om~likowane efekty ś'wietlne (W. 

1

1 na kolumnę czołgową. Wewnątrz, przy I R ·owicz) i dźwiękowe (Z. Bcssert) 
sterach, sictlzi pilot i, nim runie w w adły bal'dzo interesując o. : 
śmiel'telną otchlai1, wypowiada swe o- A. Placzkowski / 
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